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stwarza pomy'lne horoskopy dla na zej go podarki aprowizacyjne~ 
I. 

,przemówienie Ministra Aprowizacji tow. Lechowicza do konsumentów nie spadku produkcji, klórego ni.e rn~. ,;karo 
mamy wzrost pogłowia, sq więc wyn •ki"•fl :n· 
c ej zjawisk rl.odat'lich, nit ujemnych, .<\t"r d 
C7q bowiem o znacznym podnie3Jeniu 51'i •Io· 
py iyc1owe1 spolec7.eństwa. 

WARSZ;\ WA PAP. -. M ni61er A,>.-ow•~acji 
- "Włodz1:m1"r2 Lerh"lWIM wygłosi! w dniu 
18 .~In. prze~ radio preleokcię pl. ,.Ocenr1 svt'I!· 
nc11 riprowizacy jne; minister wr"w:zaCJi 
rln kon~~menta" .. Tre4ć tej prelekqi p 1,ja 1€

my pont7.l'J. 

Na pewno jeszcze nie c1.a~ na buJ,1wę r-s!s· 
lennych horo„kopów nasiej svtuaqi a'.)rc1w1· 
7.a<·y1n~1 na rok ~o6podarn.v 1948 · .tQ. Ne wy 
ltonal•smy 1e~zcze w całości 1biorów, omioly 
7'1.ledw'" <;1ę 1ac-zynaJą. l.rlldno więc obf'cn'e 
" bezbłędny szacunek nas1ego bognctw.i w 
płody rolne. Temat jednak jest ibyt frapuw y 
r?rt 1.ałeży wszystkim na uzyskaniu rnfor'lla· 
f"JI. o. _t,·m, iok ln~dq w najbliższym rok•1 1 w 
~n/h/1zszym czo~1e wopotrywan1 w żywność 
1n~1e zn n1q będq plocić ceny, aby nie posta· 
rnc się ;r~7 obecnie ud;ie/ić odoow iPdz1 no te 
1r1oylnr11a. rhoćby te odpowiedzi były 1e•1 c 7.P 
np krm1pletne 1 1b}'I ogólniknwP. 

Wyniki zbiorów przeszły 
oczekiwania 

zujqcych dntad norm pr1€'m1ałowyrh I T!'Wi· 
zia cenv chleba w przyslo•ownniu do nnw· n 
cen 1bó7. 

Rośnie produkcja 
m · ęsa i tłuszczów 

jeszcz.e jedno. Dostatek zbożo Io nie tylko 
dosyć •chleba, mqk1 i ka81 dla ludzi. To ;e.tnn 
cześnie baza rila rozwoju hodowli, la pl7.ede 
w,1yslk1m obfita i tnnin karma dla świń, a 
więc wzrn•I produkc;1 mięso, słoniny i sta
btliza< ia ce11 tych arty ku/ów. 

W o;;talnrm dość ciężkim dla na,c; roku 
d1.ięki 6prowarlzenin około 100 ty.-. ton ku· 
kundzy, udało nam się skuJeC7niP nrad•1ć 
brakowi paszy i cofnięciu się liczby pogłowia, 
jak to miało miejsce w inn 'Ch krajach do· 
lk nięt-ych n1e\1 ro di.a jem. 

R"k ten, choć nie łatwy, stal się dalszym 
etapem w ro1wo1u nas7ej gospodr.r ·1 hodowla 
nej. Sian pogłowia w o.•tatniej kampani i 
wuó.~I i ro~nip w rlnl•2ym ciągu. 

Lecz procli!'5 rozwoju hodowli i dals1ego 
wz.rostu pogłowia moce i powinien być przy· 
śp;eszony; ludność polska kona;nmowała pr1.ed 
wojni$ i konsumuje jes7C7e leraz za dużo zie· 
mniaków i za mało mięi;a, a pomyMne 1b1:iry 
'l~nrzają no lej drodze moiliv.iość znarzne1 
poprawy naszej diety. 

Na tle tej ogólnej sytuacji i takiej oceny 
podstaw produkryjny<h żywca w kraju wy· 
dać się mogq niezrowmialy111i .Przeżyv.'one "" 
niektórych miastach przejk1owe· trudności w 
10opol1zeniu ludno~ri w mię~o i l/11szcze, tru
dności c1ęslo fałszywie pOjTflOWane I komento· 
wane i przez Io w pewnej mierie pogłębilne 
przez jednostki mało .<wiadome naszej ~yl•ir1cj1 

qo~podorczej, lub św1adnmie szkorlm'cn. 

Spożywamy już więcej 
niż przed wojnq 

Ostatn e zjawiska na rynku mięsno - tł•1''7 
crnwym w n1ektórych oś1odJ..dch miej6kich ,;ą 

na l<'p•lwem v. vdaln<'qo \\ uo•tu kon•um !I, a 

Próhujmv 1iJu<;trować: to0 cyfram i. Wr.>rf ług 
danych Główneqo q:.-zędu Statystyczneao 11· 

bój zwier?ąt gol!podarskich n~ r1.ein orh pu· 
blinnych w Polsce wyniósł w wad1e h;tp j sa 
megc mięsa (już po wyłąC?enin tlvs1r11.1) V' 

roku 1946 - 135 tv.,. ton w znokrqqleni•i. W 
r. 1947 - ju7 280 ty~. ton, więc przesz/o r1wr1 
kroć wręcej, za .~ w pierwszych p1ęc111 n1P.«a· 
cach rb. (tj . od -'tycznio do maja br. w/q "70'1'") 
uboie wyniosły 157 tys. ton mięsa. gdy w lyrh 
samych mie,,iqcach r. 1947 - ty lko -ia l)'~ · 

ton. a w r'Jku 1946 - nawet 47 tys. ton. 

To je•/ prawda o produkcji mię,a w Po',rr:-, 
która, iok wiclz1my. w okresie stycień -- mni 
JC/48 r. przewyi,zyln odpowiedni okr>s ro1<•1 
11bieqlego o 59 proc. Nie ;est więc 71e :i nro· 
dukcjq mię,o w Polsce - wzro•t /ej fed Inr.· 
tastycr.ny, lec'l jeszcze lepiej je .~l z .lwn~'lm· 

(Dokońc1enie na str. 2-ej) 

W 0<1>011> legorocznych 1b1orów doniesienia 
7 1orny<h ~tron kraiu ;;ą zqodne co do Jedne· 
0": 1"' 1btory .•q pomyślne, nn poziomie znn· 
czni„ pOW)'?ej przeciętnego przedwo;ennego 
I " 11 11"/k1 orl~ell"k lep.s?P, niż w roku 11/JiP· 
qJym An: \\-'/O~enne su.•ze, am IP1n1e li!szcze 
nip 1dnlnly rnrn:p~yć owoców tego W$O,rnr'J· 
J'?oo wysiłku, no które r.lożyly .Jię: trud rolni· 
kn, rozb11rlown pr1„mysl•1 nmvo1owego / ma
•zyn roln1nyrh orn1 ~umy wydatkowane 
/1f?t>7 rind no rmp'ort bydła 1 siły poc1qgow1>j. 

Podwójna gra Anglo a • o 
Propagandowe triclCi o konieczności polubownego zalatyvienia 

i rozbijacka robota Claya - Robertsona 
sprawy niemieckiej 

N;i Jesieni 1947 r. i wiosną 1948 r. pow1e•1· 
rłini11 zas iewów 1o!'tnł11 1w1ęk-szona 0 oKolo 
ROO ly.c;. hektarów, a w1ę<: o przei;zło 9 proc 
„bszarn ~- roku poprzedniego. Sam plon. czyli 
wvda1nosc 7. hPktara, wzrói;I wedluq oceny k-0 
rr;sponrłerilów rolnych dla czterech podstawo
W\ch zbni: żyta, psu~mry, jęczmienirr ; 'JN\a. 
11rzer.1elnie i 9 kwintnli w roku 1Q47 do 12-t11 
n.br;c:n1P. nznfJc1nło by to. iP o ;ednq ,,,,„„1q. 

LONDYN PAP. Korespondent dyplo-
matyctny „Daily Herald" wyraża przy
puszczenie. że w rozmowach moskiewski<'h 
nastąpi obecnie jednodniowa przerwa a to 
dlatega, że sprawozdania trzech przedstawi 
cieli . Państw zaehodn.ich z ich poniedzjałko
wego spotkania z ministrem Mołotowem 

,.mus:ir;ą być bardzo ostrożnie przestudiowa 
ttl' 7.anim zostanlł w~·słane nowe instrukcjt'"'· 

MOSKWA PAP. - Wskazując, te w 
ostatnich dniach prasa anglo - amerykań-

.ska wiele pisze o konieczności uregulowa· 
nia rozbieżności w sprawie niemieckiej, i o 
szczerych wysiłkach państw zachodnich 
zmierzających do „osłabienia napięciatł -
czasopismo ,,Nowoje Wremia" stwierdza, 
że ten wybuch pokojowości należałoby po
witać z 7.adowolen.iem, gdyby w istocie rze
r1y fr~o rod:r.aju oświadczenia nie były 
świadomie fabrykowane, w celu dezorienta
cji opinii publicznej. 

„Nowoje Wremia" podkreśla, !e w chwi-

Przed zniesieniem 

Choć ('~~r~e~e ~~s~~!;e~ nie mnie Strajk w przemyśle lotniczym Francji 
ulegać na1mn.ejs-zej w4toliwośd, że tegOT'JCZ Robotnicy - przeciw zamykaniu fabryk na rozkaz 
'!'' prz)rrost w produkcii 1nóż w pełni pokryje k k• h • łd • 
nasze potrzeby konsumcyjne, iak I zapolrze· amery ańs lC gle Zlarzy 
bowanie na pasze lreściwP. dln inwentarza, a PARYŻ PAP. Kilka tygięcy robotników tarzem związku zawodowego metalowców 
ponadto da nam pewne nadwyżki eksp'Jrlo· państwowych zakładów budowy samolo· CGT w Boulogne-Ferre - oraz przedstawi 
w_e. Tri znaczy. ie nie będziemy ml!.,ieli i1.1ż • O · · · · ' · 
w tym roku llciekuć się do importu ibo-fo za· tów w Boulogne, Colornbes. Lavałlois i Is- c1elami Force uvr1ere i chrzesC1Jansk1ch 
qra.nicznego. n sumy wydatkowane w :.ibie· sy-Les-Moulineaux przerwało pracę na związków zawodowycłt na czele została 
qłym 1oku nn orzywóz około 740 ty~. ton 7.llak protestu przeciwko zwa.lnianiu praco przyjęta przez podsekretarza stanu do 
?bóż. będziemy mogli przeznaczyć na rnne ce- wników. Zwolnieni.a te pozostają w związ· spraw gospodarczych, któremu oświadczy
le, t. zn. że okres zaci•kania pasa w dz1edri· ku z żamierzonym przejęciem zakładów ła: 
nie konsumcif roślinnej już się .•kończył, ŻP przez firmę Alsthon, należącą do trustu „SprJ:('('iwiamy się 1.amierz1Jnemu zam-
można iuż oomy§leć o rozl11źn1enw dokuclll· 1 · · h f b k 
ivych ograniczeń z okresu niedoboru zbożowe amerykańskiego. m1ęcm naszye a ry l mai.owemu zwa.1-
go, t. zn. że w niedalekie; perspektywrt> ,,,0 . Robotnicy udali się w pochodzie pod nianiu prarowników. żądamy pra('y, której 
i/Jwe będzie m1es1enie kartki chlebowF; w gmach ministerstwa finansów i gospodar- I brak na skutek nied1J;itatecznyeh 1.amó
riaszym kraju, możliwa będzie rewizia obowia ld narodowej. Dele!lecj11 robotnicza z sekre- wień. 
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li, gdy maszyny rotacyJne w Londynie i 
Nowym Jorku drukują miliony egzempla
rzy d:::~nników, reklamujący<'h dobre 7:\• 

miary państw 1..achodnich - gubernat.orzy 
Bizonii ostatecznie rozbijają Niemcy, two
r1,ąc bezprawnie państwo zachodnio - nil•· 
mieekie. 

Generał Clay - pisze „Nowoje '\Vi·emia" 
prowadzi nadal spokojnie rozmowy o połą 

czeniu francuskiej strefy okupacyjne.i z Ri 
zonią. 10 sie'rpnia rozpoczęły się narady 
uad „konstytucją" Niemiec ZłU!hodnkb. 

1 września ma nastąpić otwarcie mario
netkowego zgromadzenia narodowego Nie
miec ,zachodnich. Angielski gubernator 
Robertson ze swej strony czyni wszystko, 
by przyspieszyć rozbicie Niemiec. 

Jak podkreśla pismo radzieckie, pl'l'ls:t. 
allglo-amerykańska wszc:ir;ęła oht>cnie wrza· 
wę na temat konieczności „uregnlowani11 
sprawy niemieckiej" właśnie po t.o. by za.ma 
skować tę rozbijacką robotę. Kamps.nfa fa 
ma na celu nie_ tylko uspolrn irnie Niemców 
lecz również zdezorientowanie demokrah· 
cznej opinii publicznej. • 

Zakończenie konferencji dunajskiej 
Układ o żegludze na Dunaju podpisany :został wczoraj wieczorem w Belgradzie . 

BELGRAD PAP. - NH w lorko wym pos1edze I 'Y ,1ę ZP .!przeciw"'m przedstawicieli pań;tw 

Wątpliwe jest jednak - konkludu.iP „ ' n 
woje Wremia", by te manewry propagando 
we odniosły jakiś skutek. Społeczeństwo 
ocenia politykę państw zachodnich w spra 
wie niemieckie.i nie na podstawie słów lecz 
według czynów. Czyny te wskazują.. że 
Stany Zjednoczone i Anglia nie ha.cząr U1. 

ostrzeżenie w11rszawskiej n:1rady 8 mim· 
strów spraw zagranicznych. w dalszym rią· 
gu n11rus1.a.ją porozumit>nie poc1d!lmskie 

ntu komitetu generalnego Konferencji Dunaj- nadd!lnajskich. 
sk•e j zatwierdzono glosami pnedstaw~c1el1 Delegat Jugo6ławii Bebler stwierdził, ŻP po 
wsnstkich państw naddunajskich ostal.n1ch 5 prawki te zm ierza ją do anulowan ia nowej kon 
u'vkułów 1adzieck1ego projektu konwencji o WPncji. 
'i:egludze na Duna1u oraz zgłoszony pr1.e'l': de· Pr-zed6tawiciel Bułgarii Kilmenow pndkrPślil , 
leqac r ę ZSRR dodatkow y protokół do k.11n- 7.e pr7.y]ę<:le wniosku franc116kiego, ahy :C.r~ t e 
wencji. pozadunaj5kie dopusz<"700P T.O"taly n11. ich 7ą 

O-ży w i oną dy,.,kusję wywoła! Mlykul 42 dan iP _do ~~nwencji , ~o?ro"radzi 1e~yn : „ do 
oro )ektu radz1eck1ego. pr2ew1dujący, iż kon- l teqo . iz w5rod ll<'Zei;tnikow konwen<:p pow~IA 
wencja wejdzie w życie po ratyfik11.cji pr>e2 
S pań st w - tJcze-stników konferenq1. j Uwaąa! 

f 

nie wtększość po6łuszna blokowi anglo - eme 
rykańsk1em11, która przeforsowalahy rewizię 
tej konwencji. Kamenow zaznaC?.y l jedno<'7.e· 
'5nie , że projekt konwencji zapewnia calkowf· 
lq swobodę żeglugi wszystkim krajom, wsk11-

lek ciego r,będne ;est formalne ich przy.,tą· 

pieni„ do lej konwencji. 

KonferP.nr ja d11na iska za 'rnńciyl~ ; ' !l w ś r o· 

riP podn i ~~n i "'m konw 0 n<'.'j i i pro tol<:ólu. 

Vu1aqa! 
Delegad USA. I Francii zglo6!li poprawkę 

uz.ale :m i a1ącą wejście w życie konwencji od 
ratyfikacji iei przez wszy;;t.k1ch ucze6tn1ków 
konferencji oraz oil przystąpienia do niej Au· 
s•rii. Domagali ;;1ę om również, aby do kon· 
wenq; mogło z. głosić akcei; każde pańsl wo, i 
będące czlonk\em ONZ. które wyrazi tego ro· I 
dzaju życ-zen i e. Delegat Francji nżądał po· 
nadto, aby pl') ~dpisanrn konwencji -iasięg
n i ęto opinii sygnatanus-zy konwencji 1 roku 
1921, c1y zgadzaj(\ się oni na jeJ unieważnie

JUZ JlUTRO 

nie. p.t. 

rozpoczynamy druk ciekawej powieś::i 
z przedwojennego życia naszego miasta 

„Zabójstwo Waldemara GIUcka" 
PoorawW ~uvka~ko • herus~e ęo~a -~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-·~~~·-~~~~~~~~~ 

forsują rozbicie Niemiec. 

Eksplozja arsenału w Szwajcarii 
GENEWA (PAP) . W ŚT'.)dę rano nastąpił wy 

buch w pod7iemn ych 6kładach amunic ji w 
Go_P.schenen (Szwajcaria) . Poż<1nt, który w 
e:w1ą1ku z tym wybuchł, nie 7dol1mo do wie
czora zlokalizować. Całą ludność miasteczka 
( ok'Jło 1.500 m i eszkań ców) ewakuowantJ. Po· 
lączęn ' e kolejowe z Goe6c henen zostało przer 
wane. 

Drożyzna w Angli· 
_U?NDYN f-AP: - Wielk ie zaniepoko jenie 

l wsrod l u dności brytyjskiej wywołało osw1ad· 
1 cze n1e min istra roln ictwa Argen tyny, któ ry 
zapow 1 edz1ał znaczn y wzrost cen mięsa eki;-
portow~nP_!lo do W ielkie j Bry tan ii. Należy u· 
znaczyc, ze Argentyna jest jedn ym i głów• 
nych dostawców mięsa dla W. Bry tani i. 

Zapowiedziana jP.;;t rowniei powazna zwył 
ka cen na m i ęso dosta rczane z Am;tra l!i. Ce· 
ny mają wzrosnąć o 20 proc. w porownaniu 
i rokiem ubiegłym . 
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Radzie Gospodarczej ONZ Protest PolŚki na Dostatek zboża w Polsce 
Dalszy ciąg ze strony 1 ·szej 

• • d } • • M• d d B k Qdb cjq, która również wzrasta z poprawq plac l przeciw nie opuszczanym posunięciom 1ę zynaro owego an u u- dochodów społeczeństwa j klo wie, c:iy nle 
dowy W dziedzinie rozdzielania kredytów szybciej jeszcze, niż produkcja. Zie je-at jednak 

GENEWA PAP W · · · · · · · · . 1·eszcze z 1'ednq rzeczq - z przechowalnictwem . - komitecie eJconomicz- wys1łk1em w kraiach niepopieranych przez I mogl wypełniać swe zadania zgodnie ze sta- . 
nym Rady Gospodarczo · Społecznej ONZ Bank prz czyniają się wybitnie do pnyśpie- tutem, a· następnie w imieniu delegacji poi· mięsq. . . . . . 
przedstawiciel Polski, ambasador Lange zlo- szenia odbudowy całej gospodarki europej- skiej zloiył wniosek o uchwalenie przez radę .Jak. wiem, i;>rodukcia. mięsa me Jest równo· 
żył obszerną deklarację w sprawie dzialalno- skiej. Jako przykład może służyć Polska, któ I gospodarczo - społeczną ONZ specjalnej rezo- m1ern'.e rozłozona w c!ągu roku. "Są okresy 
ści Międzynarodowego Banku Odbudowy i rej produkcja węgla ma olbrzymie znaczenie /ucji, dotyczącej dalszej działalności Między-• wzm~zonego tuczu, .ktorym towarzyszy mal.a 
Rozwoju G06podarczego. dla rekonstrnkcji produkcji przemysłowej o- narodowego Banku Odbudowy. pod~z. Wyrzucenie zywca na r)'.nek nas.tępule 

„Bank ten - powiedział ambasador Lange, 
- żostał założony w celu ułatwienia krajom 
zniszczonym przez wojnę oraz krajom słabiej 
rozwiniętym gospodarczo odbudowy ich ży'cia 
elmnomicznego i przyśpieszenia rozwoju i roz 
oudowy produkcji dla zaspokojenia ich potrzeb 
w czas.ie pokoju". Następnie delegat Polski 
sprecyzował dalsze zadania Banku, a miano
wicie współdziałanie w zachowaniu równowa 
Vi bilansów płatniczych krajd-w uczestniczą
cych w światowym handlu zagranicznym. w 
tym celu państwa słabsze ekonomicznie mia
ły otrzymywać większe kredyty pieniężne dla 
zwiększenia swej produkcji, a co zatym idzie 
dla podnie6ienia stopy życiowej. Ambasador 
Lange przypomniał, że zasadę tę postawił n1t 
konferencji w Bretton Woods w r. 1944 mini-
6ter 5karbu Stanów Zjednoczonych. 

y<'.>lnego :i}·cia go;,podarczego całej Europy. Rezolucja polska zwraca uwagę na fakt, że doptero Po nalezytym wytuczemu sztuki .. M.ę 
Ambasador Lange zaznaczył przytym, że dal- odbudowa gospodarcza wielu krajów i postęp so ie.st więc artykułem sezono~ym._ Lato mgdy 
sze iillwestycje w polskim przemy.śle węg/o- ekonomiczny świata sq opóźnfone _na skutek me był.o u n.a6 sezonem P?dazy mięsa, ta~ ze 
wym mogłyby /ulwo podwfi.szyć produkcję niedostatecznego wytwarzania szeregu klu.::zo wzglę?ow klimatycznych~. Jak. l wobec. zw.ę~
węgla, l?Olrzebnego innym kra/om Europy", wych produktów, jak żywność, materiały bu- szoneJ własne) konsumcii wsi w. czasie robot 

„Polska - oświadczył ambasador Lange - dowlane, energia przemysłowa itd. Dalej re- polnych, wskutek braku u rol.mka. czasu. na 
przystąpiła do Międzynarodowego Banku w zo/ucja stwierdza, że stosowanie środków, hantle!, .gdy z całą swoją ro?zmą 1est za1ęty 
nadziei, że instytucja ta rzeczywiście odegra zmierzających do usunięcia tych przeszkód przy zniwach w gospodarstwie. 
rolę narzędzia w odbudowie I rozbudowie go- winno być oparte na zdrowych zasadach eko- Oczywiście, nie tylko mięso jest artyk'lłem 
spodarC'Zej całego świata. Kraj nasz z uwagą nomicznych. Zwłaszcza kredyty i inwestycje sezonowym. Wiadomo, że do równoważl!nia 
śledził działalność Banku Międzynarodowego i winny być kierowane tam, gdzie działanie ich sezonowych wahań podaży artykułów 6pożyw 
obecnie z. przykrością musi stwierdzić, że na- jeJJt najbardziej wydajne. W zakończeniu re- czych służą rezerwy magazynowe. Lecz gdy 
sze nadzieje nie zostały spełnione", zolucja polska wzywa Międzynarodowy Bank np. żyto można bez większego trudU. przecho· 

W dalszym ciągu swego przemówienia de- Odbudowy do rozpatrzenia konkretnych 6po- wywać latami, _miqso dla swej konserwacji wy 
legat Polski wezwał do przeprowadzenia re- sobów celem o5iągnięcia zadań, dla realizacji maga zamrożenia i przec/Jowywania w tempera 
wizji polityki Banku, tak aby w przyszłości których Bank został założony. turze poniżej zera. Wymaga więc c/Jłodni. A 
u1u111111111111111u1uuuu111111111uuu1111111111u11mmu1u11u11u1u111u111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 tych mamy w kraju zniszczonym wo jnq za ma· 

,,Badanie polityki kredytowej Banku Między 
narodowej Odbudowy i Rozwoju Gospodar
czego - 5twierdził przedstawiciel PQlski -
dowodzi, że kraje, które były najwięcej znisz 
czone na skutek wojny i okupacji nie figuru
jq w ogóle na liście państw, którym udzielo
no kredytów pieniężnycrt. 

Polityka kredytowa Banku opierała się bo
wiem nie na kryteriach uwzględniających sto 
pień zniszczenia, czy też możliwości rozwojo
wych poszczególnych pnństw, lecz kierowała 
się przeJJłankami politycznymi. Przegląd świa 
towej sytuacji ekonomicznej - mówił dalej 
delegat Pol5ki - wskazuje dobitnie, i·ż. kraje, 
które nie otrzymały pomocy kredytowej w 
znacznie szybszym tempie odbudowują swoją 
gospodarkę, niż państwa, klórr są faworyzo
wane przez Bank Międzynarodowy. Sytuacja 
ta uwypukla się ilpecjnlnie jasno w krajach 
europejskich". Ambasador Lavge podkre~lil 
ponadto, że inwestycje dokonane własnym 

Wycieczka spółdzielców zagranicznych 
zapoznała się z osiqgnięciami spółdzielczości 

i przemysłu łódzkiego 
Wczoraj odwiedziła Łódź .36 osobowa I szereg placówek spółdzielczych między in 

wyciec~~a Spółdzie.l.ców z B~~g.arii, <:zecho- nymi halę targową oraz PZPB Nr 1. 
slowa~JI, Jugoslawn! Ru~unn 1 Wę~e:. De 

1 
Przewodniczący delegacji cziechosłowac· 

legacJom przewodmczyh · b1:1l~arskieJ kiej tow. Zmrhal powiedział o Lodzi. Fa
~wan Iw~n?!f.. c.zechosło-yack1eJ -:-7:'1':hal bryki łódzkie są imponujące, ale jeszcze 
JUgoslow1ansk1eJ - Luk1sz, ru.munsk1eJ - b d • j . · · - · 1, dzki h 
Agin, węgierskiej _ Erdei. ar ~1~ 1mpo111;1Ją os1.ągmęc1a ,o ~ r~-
WyciecZkę tę prz J'mowali w Lodzi tow. botmkow. żalt;tJ~°!Y• ze tak .krotko Jesteś: 

. y . . . my w tym m1esc1e, oo ualezałoby zostac prezydent Eugeniusz Stawmsk1, przedsta- t t . t d . , • br. · , L, dź · · · 
wicie.le Centralnego Zarządu Spółdzielń ob. :u_ aJ z }l, ZI';,11 l izeJ poznac 0 l JeJ 
b D , k' l{ t D . k M . , nueszkaucow • o . omans 1, us o, omm o, arwm-

ski ma~ prezes PSS w Łodzi tow. Stawia!- Po obiedzie w spółdzielczej kawiarni 
ski. PSS - goście nasi udali się w dalszą po-

Lodzi dróż do Szczecina i Wrocławia. Goście zagraniczni zwiedzili w 

Kłótnie między państwami marshallowskimi 
. o wysokość przydziałów „pomocy dla Europy" 

Jo. 
Obecne nasze chłodnie, już po znacznej ro'Z· 

budowie chłodni warszaw5kich, składować mo 
gą tylko niecałe 18 tys. ton towaru. W chłod· 
niach poza mięsem mu5zą się oczywiśc:e mie 
ścić i inne łatwo J>SUjące się towary, jak ma· 
sło, margaryna, ryby. Dla mięsa zostaje miej· 
sca na około 12 tys. ton, a ilość ta, która je· 
szcze w zeszłym roku, przy znacznie n!ższej 
niż obecnie konsumcji mięsa, mogła wystar· 
czyć na pokrycie letniego niedoboru, w tym 
roku już okazała się zaledwie wystarczająca. 

Nic więc dziwnego, że w ciągu obecnego la· 
ta - pomimo całkowitego wstrzymania e!(s· 
portu mięsa, od czasu do czasu występują dro 
bne braki na woln~m r.vnku i że nawet na 
część kart zaopatrzenia zmuszeni jesteśmy za· 
miast świeżego mięsa _wydawać konserwy. 

Lecz obecnie nasilenie żniw mamy już poza 
sobą. Rolnik, który w tym roku musiał in•en 
sywniej ;pracować w ciągu dość krótkiego o· 
kr esu pogody dla uprzątn i ęcia zbiorów zaczy 
na już powoli dostarczać do miasta żywno~ć. 
zaś wobec obfitości karmy energicznie dotu
cza swą nierogaciznę. Możemy więc wkrótce 
spodziewać się poprawy. 
Oczywiście nie będzie tych niepożądanych 

s.ezonowych 7.jawi5k, gdy zostanie ukońc"?O· 
na budowa dwóch nowych chłodni, wzno~zo· 

NOWY JORK PAP. Paryski kares· rykańskie władze okupacyjne w Niemczech I potraktowane w pewnych kolach europej- nych obecnie w Bytomiu i w Lublinie. 
pondent „New York Times" - Callender po_~arły ~~d~nia Bizoni.i, domagającej ;ii~ skiej Rady Współpracy Gospodarczej jako Z obfitej 'wiosennej podaży będzie można 
donosi, że w łonie europejskiej Rady-Współ zw1ększema ich przydziału do wysokosc1 groźba i szantaż, pr~yję:e :z!.>stało :i dużym w nich zmagazynować dodatkowych 5,5 tys. 
pracy Gospodarczej Państw Marshallow- 450 milionów dolarów. Państwa zachodni-O· niezadowoleniem. ton mięsa, b-0 taka będzie pojemność nowych 
skich zaryS-Owal się ostatnio ostry zatarg europejskie na posiedzeniu Rady Współ· „Rewolta" Greków i Turków polega na chłodni i wyrzucać te zapasy na rynek w let· 
na tle podzi.ału funduszów z planu. Marshalla pracy Gospodarczej w Paryżu zapropono· odrzuceniu propozycji grupy państw zacho nim okresie żniw. 
między 16 państw Europy za~hodniej. wały obcięcie funduszów dla Bizonii o 10 dnich zmniejszenia przyznanych Grecji Jest przecież oczywi~te, :te tak jak zapomnle 

Spór toc-zy się wokół udziału Bizonii w proc. ( 45 milionów dolarów). Zaprotesto- i Turcji poprzednio przydziałów. M. in. Gre liśmy już 0 deficycie zbożowym, zaczyn!lmy 
planie Marshalla oraz wokół „rewolty" wał przeciw temu ostro przedstawiciel cji, która domaga się 206 milionów dola- również wlltępować w okres nadwyżek ekspor Greków i Turków przeciwko wysokości Ilro gen. Glay'a w Radzie P1,ti1stw Marshallow· 
ponowanych im przydziałów. skich _ Wilkinson, który na jednym z po rów, ~~proponowano przedzielenie jedynie 1 towych mięsa; jego produkcja jest zapewnlo· 

Punktem wyjściowym sporu jest fakt, że siedzeń oświadczył, ~ nieprzyznanie Bi· 146 Inlhonów. na, a rozszerzenie składowej powierzchni w 
kongres USA przyznał na realizację planu zonii takiej sumy, jakiej żądają amerykań· Wobec niemożności osiągnięcia porozu- chł-Odniach 1 prace prowadzone nad uporzqdko 
Marshalla mniej, aniżeli przewidywano po skie władze okupacyjne, wywrze złe wraże mienia, europejska Rada Współpracy Go- waniem rynku mięsnego pozwolq na ph:iowe 
przednio w Europie zachodniej". W związ· nie w kongresie USA i może spowodować, spodarczej zmuszona była oficjalnie przy- zagospodarowanie tej produkcji, na uniezalet· 
ku z tym przy podziale fundt1Szów powsta że w nash;1mym roku nie zechr.e on uchwa znać, że nie jest w stanie dolwna.ć roz- nienie się od wahań sezonowych podaży 1 wy 
la konieczność zmniejszenia poszczegól-1 lić dalszyrQ :f\mduszów na realizację planu dziah1 funduszów z tytulu planu Marshalla. kwitajqcej na ich tle spekulacji, którą zwal· 
nych pozycji. Marshalla.. OśMadczenie Wilkinsona - zda \'V komunikacie podltreśłono, że rada w czać musi całe pracujące spoleczeństwo, 

Już po uchwaleniu planu Marshalla· ame niem koref!pondenta „New York Times" - przyszłości poVITÓci do tej sprawy. świadome istotnego stanu rzeczy. 

Ił'. Grossnton 

Z Y·c·ir ie 
Stary długo chodził po podszybiu, prze- grzebać - odpowiedział Kosticyn, - my

dostał się do szybu, krzątał się tam, oglą- śmy wielu już z nich pochowali i jeszcze 
dal filary i węgiel, klął, podziwiał siłę wy- tyiuż pochowamy. 
buchu. -- Dobrze by było - rzek] drugi tol· 

- To ci łajdactwo - mruczał. - )Ny,ga- nierz. 
<lzić szyb w powietrze? Któż to widz.al ? - Pewnie, .te dobrze - powiedział prze. 
Tak, jc-1'1y kto niemowlę kijP.m ud."."t.y"ł po ciągłym głosem ten, który mówił o pogrze
grzbiecie. hie. Z tonu ich głosu Kosticyn wyczuł, że 

Zalazł gcJzieś daleko, zamilkł zupelniP. powątpiewają o jego wierze. 
fołnierze dwa razy przywoływali go. Z dala rozległ się pr~ytlumiony łoskot 

D · dk dz . dk · k 't węgla, potem znowu ucichło. , 
- z1a u, ia u, wracaj, a~l an - To s::tczury skrobią, - rzekł żołnierz, 

czeka. . . · . 1 Ówie - Jaki jednl;lk ciężki los nam wypadł. Od 
-:- <?zy E;by .go i_ne pr~ycISnę o, - P

1 
• · dziecka byłem przy ciężkiej pracy. I na 

dział J.eden z zolmerzy 1 zn?w:~ k:zy .mął: w"jnie dostała mi się ciężka rusznica prze
-. Dziadku, wręba~z~, gdzie Jestes, wra- ciwpancerna i oto śmierć też trafiła się 
caJ, ifłyszysz czy rue . ciężka. 

- Hej, gdzie jesteście? - rozległ się z - A ja byłem bot~nikiem, - powiedział 
chodnika głos Kosticyna. Kosticyn i roześmiał się. Smial się za każ· 

Doczołgał się do żołnierzy. Opowiedzieli dym razem, ilekroć sobie przypomniał, że 
mu o śmierci wartowników. był botanikiem. Minione czasy wydawały 

- To Iwan Korienkow, co chciał li3t i:nu . się _jasn.e,. ~lśniewające - _zapomniał, 
przesłać z kobietami, - rzekł Kosticyn. Jakie m~al c~ęzkie kłopoty z profesore~ . 
Wszyscy zamilkli. Po chwili Kostif'yn zapy- Zapommał, Ja.k odrzucono mu dyse~acJę 
tal. kandydacką, Jak w udręce podrażmonej 

_:_ A gdzie nasz górnik? a~bicji mi~siał bronić jej po raz drugi. 1'.1: 
. . • ~ taJ, na dme zburzonego szybu, przeszlosc 7- Juz dawno gdzies. po~elzl'. za~az go wydawała mu się już to salą laboratoryj

znow za~ołaU:y -: powiedzial zpłmerz - ną z otwartymi na oścież wielkimi okna
albo moze dac serię z automatu, to usły- mi, już to jasną, leśną polaną, pełną rosy 
szy. . . . . i porannego słońca, a on na tej polanie 

- Nie, rzekł Kosbcynl - lepieJ pocze- kieruje studentami, zbierającymi rośliny 
ka~y. . . . . . . dla zielników uczelni. 

S1edz1eli c1cfio, ty~ko ?gl~dah. się w ~ie- - Nie,, to nie szczury, - to dziadek 
runku szybu, czy me w1dac światła dz1en- wraca rzekł druai żołnierz 
nego. Ale mrok był gęsty i nieskończony. _ Hola, gdzi; jesteście? _ krzyknął z 

- Pogrzebali nas Niemcy, towarzyszu dala Kozłow. Przysłuchiwali się jego od-
kapitanie, - rzekł żołnierz. I dechowi, słychać go było o kilka krokóY1 

- Co ty wygadujes~ nas niesnos6b no- i w oddechu tym odczuli coś Dod.niecaią-

~go, rados~eg?, coś c~ zmusiło ich wszyst-1 - N?• j~ towarzyszowi dowódcy od ra
kich do nap1ęc1a uwagi. zu pow11Kl.z1alem o pierwszym poziomie, 

- . G~zie ~e~teście? Czy tutaj? - zapy- gdy. je~zcze kobiety b,J'!'y w kopalni, w tym 
tal mecierphw1e Kozłow. poz10m1e cała nasza nadzieja, - rzekł za. 

- Nie na próżno pozostałem z wami, rozumiale stary, - dowódca tylko kazał 
chłopcy, chodźcie szybkp do dowódcy, od- milczeć, póki się nie stwierdzi dokładnie. 
nalazło się przejście. - żyć się chce, wiadomo - powiedział 

- Tutaj jestem - rzekł Kosticyn. żołnierz, który .płakał, a teraz wstydził się 
- N o, towarzyszu naczelniku, jakem do- swoich łez. 

czołgał się do szybu, odrazum poczuł stru- Kosticyn wstał i powiedział: 
miel! powiet~za, w tym kier~nku ~cząłe~ - Muszę sam zobaczyć i przekonać się, 
pełznąć. _A więc ~prawy tak s~ę maJą: ~ go- a potem zawołamy naszych ludzi. A wy, 
ry z~trzymały się zwały, spiętrzyły się, a towarzysze, przeczekajcie tutaj, jeżeli 
do pierwszego poziomu szybu przejście przyjdzie ktoś z oddziału nie mówcie im 
jest swobodne, no i od wstrząsu zarysowa- ani słowa do mego powrotu. Zrozumiałe? 
la się tam. szczel.ii;ta "!' kier~nku pierwsze- żołnierze znowu zostali sami. 
go, od nieJ to c1ągme powietrze. A prze- . • 
Cież z pierwszego poziomu idzie przekop na :-- Cziz dopraw~y ~obaczy:ny Aw1atło 
jakie pięćset metrów, wychodzi na wierzch dzii;nn,e · - rzekł Jeden. - Aż strach po-
uo parowu, ten ·przekop ja przeszedłem w myslec. • . . 
dllłewięćset dziesiątym roku. -: Bo.hater bohaterem, a życ się chce, -

. , • powiedział z wyrzutem ten, co płakał i 
. Próbow~lep~ tez wl~zc . ~o klamrach, ja- wciąż jeszcze wstydził się swoich łez. 

kie dwadziesc1a metrow się wdrapałem, a . . . . 
dalej klamry są powybijane, nie pożałowa- Nie. ~yło. c~yba m~~y na z1~m1 .. pracy 
łem swej ostatniej zapałki, zaświeciłem _ tn:dnieJszeJ 1 bard~eJ męc~ąceJ mz . ta, 
no tak jest, jakem już wam przedtem po- kto,rą ~ykonał ?ddz1ał Kosl:!cyna w Ciągu 
wiedział. Trzeba tam wbić jakie dziesięć tycn dm. Stra~zhwy mrok u~iskał rriózg, m~ 
klamerek, odwalić trochę kamieni, który- czył serce, _gł~d nękał ludzi przy pra~y i 
mi obmurować szyb, przebić te dwa metry podczas krotk1ego o.dpoc~yi:ku. D~p~ero 
i można wyjść na wyrobiony poziom. teraz, ?~Y ?k~zało się, ~e Jest WYJSCie z 

. . beznadzieJneJ Jak dotąd się zdawało sytu-
Wszyscy zam1lkh. acji, poczuli ze szczególną ostrością cały 
- No, widzicie, - powiedział spokojnie f:>tn1szliwy ciężar, który ich przy"'niatał 
powoli Kosticyn, czując, jak silnie bije uświadomili sobie męki piekła w którym 

mu serce, - no, widzicie, przecież mówi- się znajdowali. Najprostsza praca która 
łem, że nas tu nie pochowają. zdrowemu, silnemu człowiekowi pr~y świe-

J eden z żołnierzy nagle zapłakał: tle ~ziennym .zajęłab~ najwyżej godzinę, 
- Czyż doprawdy, czyż doprawdy znów r?Zc1ągnęła się na wiele dni. Były chwile, 

zobaczymy światło d'zienne? - powiedział. kiedy wyczerpani ludzie kładli się na zie
Drugi powiedział cicho: mi i zdawało im się, że nie ma siły, która 
- W jaki sposób tow. Kapitanłe, mogli- by ich mogła podnieść. Ale po upływie pe

ście to wszystko wiedzieć? Ja myślałem że ~ego czasu wstaw~li czepiając się rękll 
mówiliście tylko ot tak, żeby ducha w ~as sciany, znowu pode3mowali swą pracę. 
podtrzvm11~. 7.A rrihv fo.;;t ni.rh.iPi:L. ~ r.. n. 
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M'ilrtJ! Troskliwa opieka nad sierotami 
u:LOWNI NA POMORZU , po poległych w walce z okupantem bojownikach Polski Ludowej 

PRZYGOTOWUJE SIĘ DO KAMPANII 
JESIENNEJ 

11 cukrowni na Pomorzu zatrudnia 4.800 ro
·botników stałych. W okresie kampanii cu
krowniczeJ załogi są powiększane do 15 tys. 
osób. Obszar zaplantowanych buraków na Po 
morzu wynosi 43.800 ha. Ogólny stan planta
cji przedstawia się korzystnie. 

Dnia 17 b m. w lokalu Zarządu 
Głównego Związku Uczestników Wal
.kii Zbrojnej o Niepodległość i Demo
krację, odbyła się konferencja praso
wa; w ramach której sekretarz gene· 
ralny Związku płk. Sęk-Małecki 

przedstawił zebranym osiągnięcia Zwią ka, położonymli w najzdrov;szycn 1 
zku w dziedzinie opieki nad sierotami najpi~kniejszych okolicach kraju· W 
po poległych w walce z okupantem bo Domach Dziecka ponad 500 dzieci 
jownikach Polski. znajduje całkowite utrzymanie ora.z 

W ramach akcji opiekuńczej Zwią- korzysta z troskliwej opieki wykwal1-
zek dysponuje 8 stałymi Domami Dziec fikowanego personelu wychowawcze· 

Cukrownie tego terenu produkują 25 proc. 
ogólnej ilości cukru wytwarzanego w kraju. 
Tabor rzecz.ny cukrowni, położonych nad szla 
kami wodnymi powiększony został w. b. r. 
do 10 jednostek holowniczych, 60 szkut oraz 
dwudziestukilku motorówek ciężarowych, co 

Jak pracuje Straż Pożarna 
w Janiszewicach pod Zduńskq Wolq 

znacznie obniży koszty transportu cukru eks- Straż Pożarna w Jan'iszewicach, gm. przez ciągłe pijatyki i bójki. Budynek 

po;~~~v:~~rowni w Chełmży Zjednoczenie bu Zduńska Wola po wyzwoleniu znajdo- straży został fatalnie zaniedbany :i u
duje dla wytwórni alkoholu bezwodnego piec wała się bez żadnego taboru i przyrzą lega murszeniu. Gminna Rada Narodo
do uzyskiwania potażu z odpadków produk- dów strażackich. Obecnie gmina wysta wa powzięła w tej sprawie uchwałę 
cyjnych. We wsZQ'stkich zakładach w toku są rała się o specjalny sam~hód ratow- upoważniającą władze powiatowe do 
prace remontowe i przygotowania techniczne niczy, motopompę :i doprowadziła do wyznaczen:ia zarządu komisarycznego, 
do nadchodzącej kampanii. należytego porządku budynek straży. któryby usunął wszystkie anomalia. 

BURZA NAD POWIATEM Straż ta jednak nie spełnia swoich po Narazie jednak nie widać rezultatów 
KRASNYSTA WSKIM winności. Członkowie jej do pożarów tej interwencji i stan jaki istniał, ist-

W pow. kra::mystawskim na ter~ni~ gm. nie wyjeżdżają praw1e nigdy ponie- nieje w dalszym cią~u. 

Wysokie i żółkiewka we wsiach Huta i Wo- waż zawsze mają jakąś gotową wy- Uważamy, że sprawą tą zajmą się 
la. Sobieska burza połączona z wichurą i ' k t · 1 'k lb mow ę, a o me ma nacze m a a o czynniki kompetentne i winnych suro-
gradem zniszczyła ponad 70 gospodarstw, f J · 1· · · · d t kl 
zrywając dachy, wywracając budynki i roz- szo era. eze l JUZ wyJa ą, o zwy e wo ukarzą.. Społeczeństwo wychodzi 
rzucając sterty zbożowe. Grad wielkości z~pomną węży albo innych . przyrz~: ze słusznego założenia, że straż jest po 
orzecha włoskiego wyrządził poważne szko- d?w - z tego względu ognia gasic to, by w razie nieszczęścia. jakim jest 
dy w sadach owocowych i warzywnych nie mogą. l pożar potrafiła go ugasić i ustrzec 
oraz w roślinach okopowych. Ale za to nie ma w okolicy uroczysto przed tym strasznym żyw'iołem resztę 

JESZCZE JEDEN HITLERmVIEC sci, której by panowie strażacy nie 'mienia pogorzelców, a nie po to, by 
PRZED SĄDEM uświetnili swoją obecnością. Ba! na- gasiła pragnienie do wódki. 

Wydany Polsce przez brytyjskie władze wet stają się często jej bohateram'i Zch. 
wojskowe dr. Hans Gehrels, były starosta ' 
powiatu poznańskiego, osadzony został w z •1k• d • d 

1 
J , 

;::~~iu w Poznaniu, gdzie oczekuje roz- as1 I ro z1nne a SłJP!B 111stow 
Gehrels powołany został na stanowisko 

starosty poznańskiego w roku 1940 przez wypłaca Zakład Ubezpieczeń Społecznych 
ówczesnego Gauleitera Greisera. Otrz~ma- Ukazało się ostatnio rozporządzenie dziecka w internacie nie zwalnia rodzi-
ne polecenie „zrobienia porządku z pol-
skim żywiołem" wypełnił sumiennie i ener- Zak,ładu ybezpieczeń . Społe.cznyc~ w c?w ~ pokrywam~. kos.ztów wych~wa-

go. Dzieci słabsze umieszczane są w 
prnwadzonym przez Związek prewen
torium w Michalinie. 

Wszystkie dzieci mają zapewnioną 
naukę w szkołach powszechnych i śred· 
nich. Związek posiada własną szkołę 
mechaniczną w Gliwicach oraz dyspo
nuje znaczną ilością miejsc w państwo 
wej szkole ra'dio·technicznej w Dzier· 
żoniowie.. Ponadto, w wyniku pertrak· 
tacji z Ministerstwem Przemysłu, dla 
dzjeci znajdujących się pod opieką 
Związku zapewniona jest pewna ilość 
,miejsc w szkołach przemysłowych. 

Niezależnie od stałych domów dziec 
ka, Związek Uczestn'ików Walki Zbroj 
nej o Niepodległość i Demokrację pro 
wadzi w okresie wakacyjnym szeroką 
akcję kolonijną. 

W roku bieżącym w 14 punktach 
kolonijnych, rozsianych w najpiękniej 
szych miejscowościach Polski Central
nej , Wybrzeża oraz Dolnego i Górnego 
Sląska - korzysta z wypoczynku I 
opieki około 4.000 dzieci· 

Na koloniach Związku, które są cał· 
kowicie bezpłatne, dzieci otrzymują 
doskonałe jedzenie o wartości około 
4.000 kalorii dziennie oraz są zaopatrzo 
ne w pościel i bieliznę. Dzieci bied· 
niejsze otrzymują na własność obuwie 
i bieliznę osobistą. Na koloniach dzie
ci mają zapewnioną troskliwą opiekę 
oraz ruzrywki kulturalno-oświiatąy.re .. 

Na utrzyman'.e jednego dziecka na 
koloniach Związek Uczestników Walki 
Zbrojnej wydatkuje przeciętn1e 11 tys. 
zł. miesięcznie. 

Na zaproszenie Związku na kolonie 
przyjechało 84 dzieci polskich z Fran· 

11-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-111-1111-1111-1111-1111-11 cji - sierot po poległych partyzan· 

gicinie. w stosunku do Polaków był bez- m~sl. ktorego . ubezpieczeni, . ,ktorych ma I utr~ama ?z1;cka. WyJąt~k 
względny _ na jego polecenie kierowano dz1ec1 ko~zysta~ą ze stypendiow lub w o?"zymywai:m zas1łkow st~now1ą Je
masowo Polaków do obozów koncentracyj·- przebywaJą_ w .mter!1atac~ szkolny;h, dyme ~adki! gd:v całkowity .koszt 
nych, wysidlano ich z mieszkań i pozbawia-1 reogą na rowm z mnym1 korzystac z I utrzymarua dziecka pokrywany Jest z 
no mienia. Gehrels prześladował jeńców zasiłków rodzinnych. funduszów publicznych (uczniowie 
wojennych polskich i radzieckich oraz lud- Rozporządzenie umotywowane jest szkół wojskowych, mkdzież przebywa-
ność żydowską. tym, że,, ani stypendia ani umieszczenie jąca na studiach zagranicą) . 

Hodowla roślin leczniczych w Polsce 
tach Ruchu Oporu oraz 50 dzieci z 
Jugosławii· 

W ramach wymiany kolonijnej mię· 
dzy Zw. Uczestników Walki Zbrojnej 
a analogiczną organizacją czechosło
wacką, na kolonii Związku w Sopocie 
spędza wakacje 100 dzieci ·czechosło
wackich. 

przyniesie dodatkowe dochody gospodarstwom rolnym 
W związku z zapotrzebowaniem na 

rośliny lecznicze i przyprawowe na ryn 
ku wewnętrznym :i. na eksport Zwią
zek Samopomocy Chłopskiej opraco
wał plan podniesienia upraw ziół lecz
I):iczych i roślin przyprawnych· 

Do końca br. ZSCh. założy planta
cje zielarskie w 510 gospodarstwach 
chłopskich o łącznej powierzchni 656 
ha, co przy średnim zbiorze da do 448 
tys. kg. surowca . 

Dla celów propagandy sposobów ra
cjonalnej uprawy ziół i roślin przy
prawnych projektuje się do końca br. 
założenie ok. 3·640 poletek pokazo-
wych z rośli.nami leczniczo-przypra

wowymi w szkołach rolniczych i przy 
Kołach Gospodyń S.Ch· (Samopomocy 
Chłopskiej) na łącznej powierzchni 7 ,4 
ha oraz wytypowaniu plantacji zielar
skich dla produkcji nasion i sadzonek. 

Do końca br. uzupełni s'ię produkcję 
zi.elarską przez zorganizowanie zbioru 
115 gatunków roślin leczniczych ro
snących dziko. Zbiory przypuszczalnie 
wyniosą 724 tys. kg· 

W celu fachowego doszkolenia zbie
raczy ziół leczniczych i roślin przypra
wowych oraz w celu praktycznego 
wykwalifikowania plantatorów nasion 
I sadzonek ziół leczriiczych projektuje 
się zorganizowanie tygodniowego kur· 
su ogólnopolsk1ego i 14 krótkich kur
sów w poszczególnych województ-

wach. Część tych kursów odbyła się 
już w czerwcu i lipcu - dalsze odbędą 
się jesienią. 

Wszystkimi pracami nad podniesie-

niem produkcji roślin leczniczo·przy
prawowych k;,rują w ramach ZSCh. 
zrzeszenie branżowe Plantatorów Ziół 
Leczniczych. Obecna na konferencji przedstawi· 

cielka czechosłowackiego „Związku 

Roczny Plan - w c·1ągu 11. m· ·1esijący :i~aw~~~~a oz ~~~~~;:~i ~z~:n~:~ 
• o opiece i warunkach pobytu ,jakie 

dzieci znajdują na koloniach Związku 

W'·'kona1·ą Powszechne Damy Towarowe Uczestników Walki Zbrojnej o Niepo-
JI dległość i Demokrację. 

Zebrani na ogólnokrajowej naradzie 2) Wytężyć wszystkie siły do pod- l!ill1miER\ttlfil?!WTltł'l::W''1%'.~:&!1Ml'Mfil'.:..U\W~,:\ttlw! 
partyjnei PPR i PPS w dniu 16 sierp- niesienia poziomu kwalifikacji i uświa-

Komunikat nia r. b. we Wrocławiu dyrektorzy i kie domienia klasowego pracowników han 
ro1vnicy PDT i składnic przerzutowych dlu państwowego, podnieE:'.enia wydaj
PDT, po zapoznaniu się z uchwałą ple ności dyscYPliny i poziomu moralnego, KW PPR Wydział Propagandy za· 
num lipcowego KC PPR, postanowili; realizując w ten spo::iób podstawowe. wiadamia, że w dniu 21 bm. o godz. 

1) realizować na odcinku handlu zadania Powszechnych Domów .Towaro 9 w świetlicy przy ul. P:iotrkowskiej 
państwowego wytyczne uchwał lipco- wych w służbie świata pracy. 55 odbędzie się odprawa przewodniczą 
wych KC PPR, jako jedynej słusznej 3) poprzez współzawodnictwo pracy cych i instruktorów sekcji propagandy 
drogi do budowv s0cjalizmu, a tym sa- wyk9nać plan na rok 1948 w ciągu 11 Obecność obowiązkowa. 
mym polepszenia b~rtu mas pracują- miesięcy. KW PPR 
cych. , Wydział Propagandy 
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Przygody 
Jasia 

Wierclpięty 
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Jasio podlewa kwiatki Zrobimy mu kawał O tak! Co to? kółka dymu zamiast wody 1. 
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